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Sprawozdanie
Komisyi gospodarstwa krajowego ze sprawozdania Wydziału krajowego o krajo­
wej średniej szkole rolniczej i lolwarku w Czernichowie załata  1906/7  i 1907/8.

Wysoki Sejmie!

Przedłożone spraw ozdanie W yd ziału  krajow ego obejm uje okres dwuletni 
t- j- za la ta  1906/7 i 1907/8 i zazn acza, że w zeszłym  roku minęło 25  la t  od chw ili 
objęcia tego  Z akładu pod zarząd kraju.

Dalej zazn acza  W y d ział k rajow y, że Czernichow ska szkoła rolnicza, rozw ija  
się pom yślnie a poniew aż poprzednie spraw ozdania rów nie korzystne w y rażają  
zd an ia, przeto zgodnie z W ydziałom  krajow ym  należy m ieć pełną nadzieję, że  
chw ile pożałow ania godnego rozprzężenia i upadku należą do przeszłości — a p rzy ­
szłość ugruntow ana na obecnych stosunkach niezachw iane dla dalszego korzystnego  
rozw oju tej szkoły otw iera widoki.

W ed le spraw ozdania stale w zrasta  liczba uczniów pochodzących z k ra ju ; 
mimo kw alifikacyi jed n ak  szkoła Czernichow ska w szystkich zg łaszający ch  się kan­
dydatów  pom ieścić nie może dla braku m iejsca. N ajlepszy to dow ód, że społeczeń­
stwo przestało  uw ażać pracę około roli za zajęcie dyletantów  a przeciw nie uw aża  
to  za zawód w y m ag ający  ścisłej podstaw y naukow ej.

D alszym  a jask raw ym  tego  dowodem je s t fa k t , że mimo podniesionej z 700  
na 8 0 0  K  opłaty  za utrzym anie uczniów liczba zg łaszający ch  się kandydatów  za ­
wsze znacznie przew yższa m ożność ich um ieszczenia.

K om isy a gospodarstw a krajow ego zw raca  w ięc ponownie uw agę W ydziału  
krajow ego na swe poprzednie spraw ozdania z dnia 9. listopada 1905  i z dnia 21. 
lutego 1907, w k tó ry ch  w skazaną została nieodzow na potrzeba utw orzenia w kraju  
drugiej średniej szkoły rolniczej a to  nie tylko ze w zględu na m ożność um ieszcze­
nia m łodzieży garnącej się do nauki ro ln ictw a , lecz bardziej jeszcze ze w zględu  
na skutki fachow o prow adzonego ro ln ictw a , które w naszym  k raju  je s t  n ajg łó ­
w niejszą podstaw ą jeg o  dobrobytu. G dybyśm y się naw et oddali pożądanej lecz  

2is m oże jeszcze  złudnej nad ziei, że przem ysł w nieprzew idziany sposób się roz- 
Wl3̂ le> t'° niszuprzeczonym  pozostanie p ew n ik , że produkcya rolnicza będzie prze­
w ażną jeg o  p o d s ta w ą , — że w ięc to  rolnictw o całą  siłą popierać należy.

K o m isy a gospoda,rstwa krajow ego p ragnie też doczekać się chw ili, gdy  
W ydział krajow y przedłoży Sejm ow i w niosek utw orzenia drugiej średniej szkoły  
ro niczej w kraju  — a p rzytem  w yraża K om isya przekonanie, że będzie to  krajow ą  
m w estycyą sow icie opłacić się m ogącą.

, . U jecie  tej sp raw y  w form ę u rzeczyw istnienia będzie w ykonaniem  postulatu  
0 Jętego  daw nym  wnioskiem z roku 1900, k tó ry to  w niosek jednak  dotąd nie m iał 
szczęścia doczekać się u W y d ziału  krajow ego życzliw ego załatw ienia.

Z n aczn a liczba uczniów z postępem  celującym  pozw ala p rzy p u szczać , że 
ię zy nim i m ogą się znajdow ać ta cy , k tórzyby swe w ykształcenie n ab yte w szkole 

in^fr n i j ° - Wi , uzuPĜ nie pragnęli studyam i w w yższych  zakładach  naukow ych, 
J w ydział rolniczy na uniw ersytecie w K rakow ie lub akadem ia Dublańska,



Zarów no w interesie jed n o stek , jak o też  dla zasady  m nożenia sił fachow ych  
dla pożytku k ra ju , ułatw ienie p rzejścia  do w yższych  zakładów  naukow ych dla 
m łodzieży opuszczającej średnią szkołę je s t  niew ątpliw ie w skazane.

K om isya gospodarstw a krajow ego w yraża przekonanie, że W y d zia ł krajow y  
podzieli to  zdanie i obmyśli odpowiednie środki, by  obecnie w ty m  w zględzie istnie­
ją ce  przeszkody usunięte zostały .

Do szkoły Czernichow skiej zg łasza  się często niezam ożna m łod zież, dla 
której b rak  funduszów stanow i n iep rzep artą  przeszkodę w p rzyjęciu  do Zakładu  
a to  mimo kw alifikacyi i zam iłow ania do p ra cy  na roli.

Z am knięta  z tego powodu droga do pośw ięcenia się w ybranem u pobudką  
subjektyw ną zaw odow i, p ociągn ąć m oże za sobą w ykolejenie m łodego człow ieka, 
k tó ry  pozbaw iOny m ożności w ykształcenia w kierunku sobie w łaściw y m , nieraz  
zam iast b yć p ożytecznym  sta je  się dla k raju  szkodliw ym  proletaryuszem .

K om isya gospodarstw a krajow ego biorąc pod uw agę potrzebę o taczan ia  
opieką takioj niezam ożnej, lecz z pożytkiem  dla rolnictw a p raco w ać m ogącej m ło­
dzieży, w yraża zdanie, że pom nożenie m iejsc funduszow ych choćby w podw ójnej 
ilości byłoby pożądanem .

W  m yśl tego  zap atry w an ia  prze Ikłada K om isya gospodarstw a krajow ego  
W ysokiem u Sejm ow i rezolucyę w zyw ającą  W y d ział krajow y do m ożliw ego uw zglę­
dnienia tego postulatu.

Proponow ane przez W y d z ia ł k rajow y  podw yższenie poborów  grona n au czy ­
cielskiego i fu nkcyonaryuszów  szkoły C zernichow skiej uznaje K o m isy a g ospo d ar­
stw a krajow ego za uspraw iedliw ione i p rzed k ład a  Sejm ow i zgodny z p rzedłoże­
niem  wniosek.

S praw ozdanie u folw arku nie n a strę cz a  K om isyi gospod arstw a krajow ego  
uw ag prócz życzen ia, by dochody odpow iadały  znaczeniu  racyo n aln eg o  gospodar­
stw a , k tóre w zak ład zie nauki rolniczej poM inno b yć dla uczniów  przykładem  
osiągan ia n a jk o rzy stn ie jszy ch  rezu lta tó w .

N a podstaw ie niniejszego sp raw ozdan ia K o m isy a g ospod arstw a krajow ego
w n o si:

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
I . Sejm  p rzy jm u je  do w iadom ości sp raw ozdan ie w yd ziału  krajow ego o Kra­

jow ej średniej szkole i folw arku w C zernichow ie.
I I .  Sejm  w m iejsce d otychczasow ego, u stan aw ia n astę p u ją cy  e ta t  osób 

i p łac dia g lo n a n auczycieli i dla prefektów  krajow ej średn.ej szkoły rolniczej 
w C zernichow ie :

a) D y rek to r z p łacą  4 .8 0 0  koron, dod atk iem  ak ty w aln y m  6 4 0  koron i m ie­
szkaniem , oraz z praw em  do pięciu dodatków  p ię cio le tn ich , k ażd y  po 6 0 0  koron  
rocznie.

b) K ap elan  i ośmiu n au czy cieli z p łacą  po 8 .2 0 0  k oron , dodatkiem  a k ty ­
w alnym  520  koron i m ieszkaniem , oraz z praw em  do pięciu dodatków  pięciole­
tn ich  k ażd y  po 500  koron rocznie

c)  T rzech  prefektów  in tern atu  z p łacą po 2 .400  koron i m ieszkaniem , oraz  
z p raw em  do pięciu dodatków  pięcioletnich każdy po ‘-0 0  koron rocznie.

I I I . W z y w a  się W y d zia ł k rajow y, by w ziął pod ro zw agę m ożność u tw o­
rzenia liczn iejszy ch  m iejsc funduszow ych w Z ak ład zie Czernichow skim .

P rz e w o d n ic z ą cy :

Brykczyński.
S p ra w o z d a w ca :

Vivien.


